Dzieci z Fastrygą.
Czym grozi picie alkoholu w czasie ciąży?
Coraz więcej dzieci ma problemy z nauką. Do poradni zgłaszają się rodzice szukające pomocy specjalistów: psychologów, pedagogów czy logopedów. Są oni zaniepokojeni tym, że ich dziecko, mimo ogromnego nakładu pracy i udzielanej pomocy, osiąga słabe wyniki w nauce. Przyczyny tych trudności mogą być uwarunkowane różnymi czynnikami, jednym z nich są uszkodzenia mózgu wywołane spożywaniem alkoholu przez kobietę w ciąży. 

W 2005 r. w Polsce przeprowadzono badania dotyczące picia alkoholu przez przyszłe matki. Wyniki tych badań okazały się alarmujące. 33% kobiet w ciąży przyznało się do zażywania alkoholu. To pokazuje, jak dużo dzieci w Polsce może mieć FAS bądź pochodne tego zaburzenia.

Czym zatem jest FAS?
FAS (Fetal Alcohol Syndrome) czyli płodowy zespół alkoholowy, powstaje w wyniku spożywania alkoholu przez kobietę w ciąży. Rzadsze, bądź sporadyczne picie alkoholu może wywołać FAE (Fetal Alcohol Effects) bądź inne zaburzenia poalkoholowe.

FAS to szereg zaburzeń fizycznych i umysłowych będących rezultatem działania alkoholu na płód.

Zaburzenia te mogą wyrażać się jako:

- spowolnienia rozwoju fizycznego

- uszkodzenia mózgu w następstwie których dochodzi do różnego rodzaju zaburzeń neurologicznych: opóźnienie rozwoju umysłowego, dysfunkcje mózgu, anomalie rozwojowe, zaburzenia zachowania, trudności w uczeniu.

W okresie prenatalnym najintensywniej rozwija się mózg. Na skutek działania alkoholu przekształceniom ulegają komórki nerwowe, a także pojawiają się między nimi nieprawidłowe połączenia neuronalne. Cząsteczki alkoholu są maleńkie, z łatwością przenikają przez łożysko do organizmu dziecka już w drugim tygodniu życia płodowego. Mogą zaburzyć funkcjonowanie serca, wątroby, nerek, stawów, ale szczególnie podatny na działanie alkoholu jest mózg. Alkohol powoduje zmiany neurologiczne i uszkodzenia niektórych struktur mózgowych odpowiadających m.in. za proces uczenia. Większość dzieci z FAS ujawnia opóźnienia w rozwoju umysłowym, niektóre są upośledzone bądź ich możliwości intelektualne są niższe niż przeciętne. Dlatego gorzej się uczą. Trudno im utrzymać  uwagę, mają problemy z zapamiętywaniem, trudniej przyswajają wiedzę, nie radzą sobie z rozwiązywaniem problemów, z gromadzeniem i przetwarzaniem informacji. Prezentują niski zakres słownictwa czynnego, mają trudności z rozumieniem znaczenia słów, przenośni, pojęć abstrakcyjnych.
Obok zakłóconego funkcjonowania poznawczego u dziecka z FAS pojawiają się również problemy w zachowaniu. Dzieci te są nadpobudliwe psychoruchowo, emocjonalnie niedojrzałe, zmienne w nastroju, impulsywne. Mają trudności z nawiązywaniem prawidłowych relacji z rówieśnikami, z trudem kontrolują swoje zachowanie. Działają pod wpływem impulsu, dlatego najpierw coś zrobią, a dopiero potem myślą (bądź nie) o konsekwencjach swoich zachowań.
Niejednokrotnie rodzice sądzą, że problemy, które dotykają ich dziecko, w przyszłości rozwiążą się same. Ale z FAS się nie wyrasta. Dzieci te wprawdzie kończą szkołę (często z trudem), ale brak im dojrzałości emocjonalnej, nie potrafią dokonywać właściwych wyborów życiowych ani planować swojej przyszłości.

Osoby dorosłe z FAS często popadają w zmienny nastrój, są drażliwe, poirytowane, mają kłopoty z nawiązywaniem prawidłowych relacji w rodzinie. Często popadają w konflikty z prawem, są podatni na uzależnienia. 

Szereg zaburzeń, o których piszę, jest efektem uszkodzeń mózgu w okresie rozwoju płodu. Wiele kobiet w ciąży pijących nawet okazjonalnie, nie zdaje sobie sprawy z tego, że nawet niewielka ilość spożytego alkoholu może być groźniejsza dla płodu niż inne środki odurzające. Dlatego nie ma bezpiecznej dawki alkoholu. W Polsce panuje fałszywe przekonanie na temat picia. Powszechnie uważa się, że jeden kieliszek wódki czy wina to przecież nic złego. Dlatego nawet odpowiedzialne kobiety, które dbają o zdrowie swojego dziecka, właściwie się odżywiają, pilnują wizyt lekarskich, czują się rozgrzeszone, gdy w towarzystwie pozwolą sobie na wypicie niewielkiej dawki alkoholu. Ale ta chwila zapomnienia może zadecydować o przyszłości jej dziecka i o całym jego życiu. Przyszłe matki muszą być świadome tego, że każda ilość alkoholu może uszkodzić płód.
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